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Jozef Śliwiński
Prog.am: Schumann, Chopin, Paderewski, Liszt,

*Jii m tahiW
( fdcgr. „ Nowej Reformy

Wiedeń. „N. Ęr. Presse“ donosi, że mocar
stwa lOztrząsają odecnie myśl udzielenia Au- 
stro-lAęgrom mandatu do eweni ilnej okupacyi 
Serbii. Mocarstwa chcą za każuą cenę p r z e 
s z k o d z i ć  w o j n i e ,  a obawiają się, że S e r 
b i a  o r g a n i e  u j e  n a p a d  b a n d  na Bo
ś n i ę  i H e r c c ę n  w i n ę, których potem przy 
najlepszej woli nie będzie w sranie wstrzymać 
i w y b u c h  w o i n y  s t a n i e  s i ę  u i e  11 ni  k- 
n i o n y m  A ustro-Węgrom ma być udzielony 
e u r o p e j s k i  m a n d a t  n a t u r y  p o k o j 0 - 
w o - po 1 i c y  j n ej,  celem u t r z y m a n i a  po 
k o j u  i p r z y w r ó c e n . a n o r m a l n y c h  sto
s u n k ó w  w Se r b i i .

W tej chw’ li —  pisze „N. Fr. Presse' — nie 
można przewidzieć, czy powyższy projekt uzy 
ska znaczenie faktyczne. W każdym razie jest 
pev, nem. ze mocarstwa chcą utrzymać pokój i że 
R o s y a  obecnie czyni w B e l g r a d z i e  w szel- 
k i e m i  s i ł a m i  s t a r a n i a ,  c e l e m  u t r z y  
u i a n i a  po k o j u.

ini&rweucjfa Rusyl w Serbii.
Wiede i. „N. W. Tgbllt“ donosi z Petersbur

ga. że Rosya zwróciła się obecnie ponownie 
z nardzo poważną przestroga do rządu serb
skiego, ostrzegając Serbię przed zawikłaniami 
wojennemi i zwracając jej nwragę, że w r az i e  
f ^ e j n y  S e r b i a  b y ł a b y  z n p e ł n i e  o d o 
s o b n i o n ą .  Te ostatnie kroki Ro»yi tłomaczą 
a g r e s y  w n e w  y s t ą p i e n i e n a s t ę p c y  tro- 
na s e r b s k i e g o  p r z e c i w  R o s y  i.

Pał oienie w Belgradzie.
Belgrad. Pnuijo tu bardzo wielkie wzburze

nie. — Dziś o b a w i a j ą  s i ę  w i e l k i c h  de 
m o n s t r a c y j ,  które mają się także zwrócić 
p r z e c i w  k r ó l o w i .  Rząd puczyuił w szelkie 
zarządzenia, aby nie dopuśc:ć do zaburzeń koło 
kunaku.

Przygotowania wojenne w Serbii.
Belgrad. Dzienniki donoszą, ze zaktauanie 

min pod mostem aączącym Belgrad z Zemuniejn
odi-jwa sif W d a l s z y m  c i ą g u  i wkrótce 
będzie ukończone.

Przesilenie (o Turcyl.
(lelegr. „N. Reformy").
Posiedzenie Izoy.

Konstantynopol. Wczorajsze posiedzenie Izby 
rozpoczęło się przy wielkim natłoku ludności, 
z Jaszcza wi°Iu oficerów Obradom przysłuchi
wał się *akżp jeden z synów sułtana i kilku 
książi S t r a ż  I z b y  b y ł a  w z m o c n i o n ą .  
W Izbie panowało w i e l k i e  p o d n i e c e n i e .  
Po otwarciu posiedzenia nadeszło p i s m o  w i e l 
k i e g o  w e z y r a ,  zawiadamiające o z m i a 
n a c h  min.  w o j n y  i m a r y n a r k i ,  jako sto
jących w ścisłym związku z w a ź n e m i  za
g r a n i c z n e  mi  k w e s t y a m i  i donoszące, że 
g d y b y  w e z y r  z a r a z  o d p o w i e d z i a ł  na 
i n t c r p e l a c y ę ,  m i a ł o b y  to z ł e  s k u t k i  
d l a  kr a j u .  Odczytywanie tego pisma p r z e 
r y w a n o  k i l k a k r o t n i e ,  zwłaszcza ostatnie 
ustępy, odnoszące się do komitetu, w których 
d o p a t r y w a n o  s i ę  o b r a z y  I z by .

Następnie odczytano listy ministrów wojny i 
marynarki z oświadczeniami, że nie przyjmuią 
sprzecznego z ustawą usunięcia ich i wyraża
ją z a n f a n 1 e do  I z by .  że będzie broniła 
prnv. ministrów.

Mvwcv występy wali częścią za, częścią prze
ciw mmilowi, ale obrońcy jego byli w mniej
szości 1 orzerywano mi W e z y r a  n a z y w a -  
j io o - z c z e r c ą  i k ł a m c ą .  Prezydent zagro
zi1 tym, któizy wykizykują, u s u n i ę c i e m  
p r z e z  po 11 cyę .  Krytykowano toż ostro mię- 
szanie się oficerów marynarki do poliwk..

Najostrzej atakował w wezyra dep. major 
I la b i l ,  który oświadczył, że Kiamil dlatego 
tak postępuje, gdyż obawia się, że śledztwo 
przeciw dygnitarzom dawnych rządów wykaże 
j e g o  n i e u c z c i w o ś ć .  Chciał on, iak w roku 
ifc>77, rozwiązać Izbę. Sułtana trzeba bedzie 
*iłą bagnetów zmusić oo zamianowania innego 
weryra.
" urcy z ^wrzeniem odparli twierdzenie,
j 2 t_0mitet ń°pierał zamiary usunięcia snł-

Ucbwalona r e z o l u c j a  p o d n o s i  wi er -  
1C nJ z b 7 i n a r o d u  d l a  s u ł t a n a ,  

K Ó P  Zamianowanie odpowiedniego w.
Ir" k r a i n lzby i rorządek we- 

w aą nf uPortjadki'jc zagr. op .a-y . P,e-
zydent o-wiad< zył, że odpowiedź sułtana poda 
na dzisiejszem posiedzeniu Izby

N i końcu posiedzenia odbyła się manitesta- 
cya ludowa.

Konstantynopol. Początek pi siedzenia Izby 
był b a r d z o  b u r z l i w y .  1 rwiadomienie wiel
kiego wezyra, ze odpowiedź na interpelacje od
kłada do środy, wywołało ywą dyskusję. Opo- 
zycya przeciwko Kiamilowi paszy zgłosiła wrio- 
sek, aby wezwać w. wezyra do Zjawienia się 
w Izbie, w przesiwrym razie posiedzenie trwać 
bedzie całą noc bez przerwy.

Stanowisko wielkiego wezyra. 1
Konstantynopol. Wielki wezyr zawiadomił 

Izbę, że  p r z e d  ś r o d ą  m e  m o ż e  z j a w i ć  
s i ę  w I z b i e .  Zdaje się, że próbuje on p r z e 
p r o w a d z i ć  r e k o n s t r u k c y ę  g a b i n e t u .

Konstantynopol. W chwili, gdy Izba przystę
powała do głosowania nad votum nieufności, 
odczytano l i s t  w i e l k i e g o  w e z y r a ,  wysto
sowany do Izby, w którym wezyr wyraża go- 
t o w o ś ć po da n i a s i i; d o dy m i s y i i po 
z o s t a w i a  I z b i e  o d p o w i e d z i a l n o ś ć  za 
w y d a r z e n i a .  Ponieważ jednak, jak dodaje, 
za pośrednictwem prasy o g ł o s i  w y j a ś n i ę  
nie,  oczekują odpowiedzi*Izby

yotnua nlsulnośc! *Ha wielkiego 
wezyra.

Konstantynopol. B. kor. donosi: Izba uchwa
liła 193 głosami przeciw 3 wyrazić wielkiemu 
wezyrowi votum nieufności i przyjęła rezoln 
cyę, w której prezydent Izby jest uproszony 
p o d a ć  s u ł t a n o w i  do w i a d o m o ś c i  objaw 
won Izby, aby zamianowano s z e f a  g a b i n e 
tu. k t ó r y  c i e s z y  s i ę  z a u f a n i e m  I z by .  
Druga część rezolucji, w której Izba oświad
cza, ze pragnie ta k  d ł u g o  o b r a d o w a ć ,  aż 
o t r z y m a  o ś w i a d c z e n i e  w i e l k i e g o  we 
z yr a ,  została o d r z u c o n ą .  \

Stanowimo 'loty.
Konstantynopol. B. kor. donosi: K o m e n -  

d a u c .  p a n c e r n i k ó w  przysłali wielkiemu 
wezyrowi i Izbie pismo, w którem p r o t e s t u 
j ą  p r z e c i w k o  z m i a n i e  w m i n i s t e r 
s t w i e  m a r y n a k i  1 w o j n y ,  która to zmia
na wywołała wzburzenie wśród marynarki, i 
oświadczają, że marynarka r.ie ma komendanta 
i uznaje tylko Izbę jako nią komenderującą

Ultimatum dla sułtana.
Konstantynopol. K o m e n d a n t  o k r ę t ó w  

w o j e n n y c h, stojących pod pałacem Dolina- 
bagdże, wystosował do sułtana ultimatum, gro
żące zbombardowaniem oatacu i miasta, jeżeli 
usunięci ministrowie nie zostaną przywróceni 
na stanowiska

Położenie w Koasiantyuąpolu.
Konstaotynopol. W  mieście z powodu de 

s z c z u  p a n o w a ł  s p o k ó j .  Przez cały dzień 
wczorajszy wojsko było skonsygnowane, wzglę 
dnie miało pogotowia. W z b u r z e n i e  w ma
r y n a r c e  b y ł o  o w i e l e  w i ę k s z e ,  j a k  w 
ar mi i .  Okręty wo|enne w porcie były po po
łudniu yotuwe do walki i d o p i e r o  po  n- 
c b w a ł e  I z b y  z a p a n o w a ł  s p u k ó j

Konstantynopol. W  mieście panuje p o d n i e 
c e n i e .  Wielki wezyr nie opuszcza pomie
szkania.

Bekon urukeya gabinetu.
Kmisiantynrpoi W kołach Izby dep. utrzy

muje się pogłoska, że d z i ś  n a s t ą p i  z m i a 
na w w i e l k i m  w e z y r a c i e .  Wymieniają 
I l u s s e i n a  H i l m i  pas z ę ,  jako kandydata 
na prezydenta i tekę spraw wewn.. londyńskie
go ambasadora R i f a a r a  paszę na ministra 
spraw zagr., a b, ministra wojny A l i  R i z ę  
paszę na min. marynarki N a s i m  p a s z a  ma 
z a t r z y m a ć  t e k ę  w o j n y

Konstantynopol. Tureckie dzienniki zajmują 
się wyłącznie przesileniem 1 uważają je za 
b a i d z o  p o w a ż n e .

Sulsek na sułtana.
Koustantyoopol. B. kor. donosi: Od kilku dni 

w z m o c n i o n o  s t r a ż  k o ł o  I l d i z u ,  a pod
czas onegdajszego salamlikn były wydane 1 o z- 
m a i t e  z a r z ą d z e n i a  b e z p i e c z e ń s t w a .

Konstantynopol. Młodotureckie dzleniki twier
dzą, że p o g ł o s k a  o s p i s k u  mającym na 
cela zmianę na tronie, została s f a b r y k o w a 
ną 1 r o z p u s z c z o n ą  p r z e z  w i e l k i e g o  
w e z y r a.

Konstantynopol. Wszyscy dypiomaci, którzy 
rozmawjałi onegdaj z wielkim wezyrem, stwier
dzają zgodnie, ze Kiamil spokojnie spogląda na 
sytuącyę, jednak n ie  c h c e  o m a w i a ć  po  
g ł o s e k  o s p i s k u  na s u ł t a n a .

Konstantynopol. Onegdaj w Stambule odbył 
się meeting oficerów. Z Saloniki przyszło tele
graficzne zapytanie w kwestyi pogłosek o spi
sku Minister wojny iuspekeyonuje szkoły woj
skowe i koszary, starając się p o d n i e ś ć  du
c h a  d y s c y p U n y .  —  Młodoturecki korpus 
oficerski w ostatnich dniach znown bierze 
górę.

Wypadki !>atkaqsK!s.
{lelegr. „N. Reformy").

Turcpa a propozycye Rosyl.
Konstantynnpol. B. kor. donosi: Rosyjski am

basador S i n o w i e w złozył ministrowi spraw 
zagranicznych i wielkiemu wezyrowi to  s a mo  
o ś w i a d c z e n i e ,  c o  m i n i s t e r  I z w o l s k i  
tureckiemu ambasadorów: w Petersburgu. Mini
ster spraw zagr i wielki wezyr obiecali zająć 
się szczegółowo rosyjską propozycyą; pi żyjecie 
propozycyi rosyjskiej przez Turcye zdaje sle 
być zapewnione, ponieważ Porta widzi korzyst
ny efekt w demobilizacji bułgarskiej

Łumttniąeie jubrania.
Sofij, Sobranie zamknięto wczoraj ukazem 

królewskim. Celem r a t y f i k a c y i  o c z e k i w a 
n e g o  p o r o z u m i e n i a  z T u r c j ą ,  jakoteż 
w s p r r w i e  p o ż y c z k i ,  która ma bvć podję- 

j W- ^' ’ będzie sobrame zwołane prawdo
podobnie na wiosnę na nadzwyczajną sesyę.

Stan bojkotu.
Konstantynopol. B. kor donosi. Stan bojkotu 

na ogół nie zmieniony, jednakowoż bądź co 
bądź można stwierdzić p e w n ą  p o p r a w ą .

frrzesllfnie gabinetowo w Serbii.
Belgi ad. Między delegatami obu radykalnych 

stronnictw osiągnięto porozumienie tak, że n ie  
p r z y j d z i e  do  n c t i w a l e n i a  r o t u m  n i e 
u f n o ś c i  m i n i s t r o w i  k o m u n i k a c y i ,  lecz 
do ustanowienia parlamentai nej ankiety. Także 
z obu stron dano wyraz życzeniu, aby u w zględ- 
n i ć w o g ó 1 e w n a i sz  e r s z e  j jn  i e r  z e żą 
d a n i a  m i n i s t r a  w o j n y  i zapewnić jego 
pozostanie w gabinecie Delegaci staroraJykaln. 
stronnictwa złożyli . świadczenie, że starorady- 
kalne stronnictwo widzi rękojmię dla regular
nej pracy skupczyny tylko w wzmocnieniu rzą
du przez z a s a d n i c z ą  r e K o n s t r n k c y ę  
g a b i n e t u  W e l i m i r o w i c z a .  Obecnib to
czą się w tym kierunku pertraktacje.

Belgrad, Dziennik „Zwono", donosi, że prze
ciw usuniętemu z urzędu dyrektorowi zarządu 
monopolu państwowego, MiloszewiczowT wyto
czono śledztwo sądowe.

Koło poisklt o min. Sbruiamoulcz.
(Tel. „N. Reformy").

Wiedeń, Komisja parlamentarna Kola polskie
go postanowiła o d r o c z y ć  d a l s z e  o b r a d y  
co do kroków, jakie poczynić należy wobec 
stanowiska zajętego przez ministra Abrahamc 
wicza w liście, nadesłanym przez mego do pre 
zydyum Koła, do ś - o d y ,  aż p r e z y d i u m  
K o ł a  z n a j d z i e  s i ę  w W i e d n i a  w k o m 
p l e c i e .

Wieaeń. — Omawiając stanowisko ministra 
A b r a h a m o w i c z a  wobec Koła polskiego, 
,.N. Fr- Bresse" widocznie inspirowana przez 
Abrahamowicza — donosi ze strony rzekomo 
infoimowanej, że pvezydyum Koia polskiego 
dotychczas nie było w stanie powziąć żaduej 
uchwały co do swegc stosunku do ministra dla 
Galicyi. ponieważ w kwestyi zaufania nrnistra 
dla Galicji kompetentnym jest Koło polskie 
Sejmu galicyjskiego, sprawa ta więc nie w Wie
dnia, lecz we Lwowie w ostatniej instancyi 
musi być rozstrzygnięta

Sprawy wąfiaraKle.
(Te1 “grom, fNouej Reformy"),

Dr Wto_arld w WleAulu.
Budapeszt Prezydent ministrów dr W e k e r -  

l e wyjechał wczoraj do Wiidma 1 dziś będzie 
na a u d y e n c y i  n c e s a r z a ,  poczern odbę
dzie konferencję z ministrem spraw zagranicz
nych A e r e n t h a l e m ,  z prezydentem austrya- 
ekiego gahinetn B i e n e r t h e m  i ministrem 
skarbu B i l i ń s k i m .  Dziś wieczorem Weaerłe 
ma powrócić do Budapesztu.

Sejm węgierski.
Budapeszt. W  Sejmie podczas dyskusyi nad 

poborem rekruta, niezawisła lewica zażądała 
skonstatowania kompletu Ponieważ okazał się 
brak tegoż, prezydent przerwał posiedzenie. — 
Po przerwie okazał się ponowny brak komple
tu i dlatego Drezydent pościł odczytać katalog 
posłów.

Budapeszt. Podczas dyskusyi regulaminowej 
w Sejmie przyszło do ż y w y c h  s c e n  między 
partyą ludową a partyą niezawisłości i prezy
dentem. Pos. L a z a r  żalił się, że kiedy po od
czytaniu katalogu on i jego koledzy chcieli uspra- 
wiodliwić swą nieobecność, prezydent od Dowie
dział im w ostry sposób, co sprzeciwia się do- 
tyczasowym zwyczajom.

Po dyskusyi regulaminowej nastąpiło odczy
tanie interpelacyj, a potem obrady nad przed
łożeniem o k o n t y n g e n c i e  r e k r u t a  nar .  
1909. Ref. M o s k o  w i c z  w referacie polecił 
przedłożenie do p r z j j ę e i a  Pos. B a v o s r ay 
(niezawisła lewica) oświadczył, że o d r z u c a  
p r z e d ł o ż e n i e  i domagał się wydania wre
szcie zarządzeń celem u t w o r z e n i a  s a m o 
i s t n e g o  b a n k u  iręg .

Na tem obrady przerwano i przystąpiono do 
interpelacy Pos B i / . oky  (niezawisła -ewi- 
ca) wśród ironicznych przerywali interpelował 
rząd o zajęcie ostatecznie, jasnego stanowiska 
w sprawie bankowej. Dalej znajdowała się in- 
terpelacya, domagającą się o s t r z e j s z y c h  za
r z ą d z e ń  przeciw i n i g r a c y i  do  W ę 
g i e r  ż y d ó w  g a l i c y j s k i c h

Budapeszt. Zajście na wizorajszem posiedze
niu Se^mii spowodowało a f e r ę  h o n o r o w ą .  
Pos. Dezydery P o l o n y  i, który po odczytaniu 
katalogu zgłosił się u prezyd< nta, s y uspra
wiedliwić swą nieobecność, uczuł się d o t k n i ę 
t y m p o s t ą p i e n i e m  p r e z y d e n t a  i wy
stosował do niego w o s t r y c h  s ł o w a c h  
l i s t .  Prezydent oddał list pos, Telekvi’emu i 
Nagy’emu, aby ewentualnie poczyni1 dalsze kro
ki. Obaj ci posiewie po zbadaniu przebiegu 
sprawy, wystosowali do prezydenta list z o 
świadczeniem, że Polonyi kiytykewsł jedynie 
postąpienie Justha w j e g o  c h a r a k t e r z e  
p r e z y d e n t a  i dlatego wypadek ten nie mo
że tworzyć przedmiotu rozprawy huitoi j»e j.
Jak słychać, prezydent ma w poniedziałek spra
wę tę poruszyć w Izbie.

cach publicznych Teheranu odbywają się zgro
madzenia, na których w z y w a j ą  J(  re-wo-  
l u c y i ,  z d e t r o n i z o w a n i a  szacha . o g ł o 
s z e n i a  r z e c z y p o s p o l i t e j  perskiej. Także 
z i n n y c h  mi a s t  perskich donuszą o podo
bnych zajściach.

Teheran. Pet. ag. tel. donosi: Bazary były 
wczoraj zamknięte, kozacy przeciągali ulicami. 
Nad wiastem z.awieszono z a o s t r z o n y  s t a n  
o b l ę ż e n i a .

Berlin. Dzienniki donoszą z Teheranu, ze 
garnizon zaopatrzono w ostre naboje. Kozacy 
obsadzili główniejsze ulice.

Aschabad Pet. Ag, t e l : donosi: Taurycki 
rewolucjonista, Ahamamed Husein, zebrawszy 
bandę z pośród mieszkańców Bergezu, wzniec;ł 
p o w s t a n i e  na p o ł n o c y  C h o r o s a n u ,  
lecz o d n i ó s ł  p o r a ż k ę ,  pobity przez wojsko 
szacha. Włościanie^ którzy sprzyjali rewolncyo- 
nistom, z obawy zemsty rządu ucieicają z gra 
hic. Persyi.

f&wolucya w Persyi.
(lelegr. „A’ Reformy".)

Berlin. Jak donoszą z Teherauu, rewolucja 
przybiera coraz grozmejsze rozmiary. Na pla

A?Jev 2 Siczyaski?
{Telcgr. „ N. Reformy").

Warszawa. „Warszawskoje Echo“ donosi, ja
koby A z i e  w był dobrze znany w Krakowie i 
we Lwowie i jakobj niektóre t a m t e j s z e  o r 
g a n i z a c j e  r e w o l u c y j n e p o z o s t a w a ł y  
w b e z p o ś r e d n i c h  s t o s u n k a c h  z A z i e 
wem.  Pismo zapowiada szereg rewelacyj, wy
kazujących u d z i a ł  A z i e  w a w s p r a w a c h  
S ł o w i a n  w A u s t r y i ,  oraz mających stwier
dzić, iakoby Aziew wmięszany byf w sprawę 
zabójstwa namiestnika Potockiego. Nadto do
nosi pismo, że Aziew podczas bytności w P a 
r y ż u  przebywał wiele w k l u b a c h  s t u d e n 
t ó w  P o l a k ó w  i posiadał wśród nieb nieogra
niczone wpływy

ZanubrfKCzając “ powyższą informacyę na oupowie- 
dzialność źródła i nie wchodząc w analizę sensa- 
ej jnej jej treści o rzekomej roli Aziewa w zama
chu na a. p. Anlrzeja Potockiego, zauważyć tc na
leży, że doniesienie o przebywaniu Aziewa w Kra
kowie i Lwowie możnaby raczej zaliczyć do kste- 
goryi owych rozlicznych informacyj o rzekomej 
wezechobecności Aziewa, o której tak wiele dono
szą pisma rosyjskie, rozciągając teren rewolucyj- 
no-prowokatorskiej aziałalności Aziewa od Paryż? 
aż do Czyty na Syberyi.

. TELEGRAMY
z dnia 14 lutego.

Zarojenia w obronie krajowej.
Wiedeń. Austryackie towarzystwo broni-otrzy

mało zamówienie na dostaiczenie k a r a b i n ó w  
m a s z y n o w y c h  d l a  c a ł e j  o b r o n y  k r a  
j o w e j

Reformy podatkowe w K i m czeci.
Berlin Niektóre dzienniki donoszą że w spra

wie reformy podatkow został z a w a r t y  k o m 
p r o m i s  i r z ą d  o d s t ą p i ł  yd z a m i a r u  
w p r o w a d z e n i a  p o d a t k u  s p a d k o w e g o ,  
od e l e k t r y c z n o ś c i  i i n s e r a t ó w ,  a na
tomiast wysoko mają być obciążone t y t o ń  i 
wó d k a ,  ta ostatnia przez wprowadzenie m o
n o p o l u  s p i r y t u s o w e g o .  Rząd spodziewa 
sio w ten sposób uzyskać zwiększenie się do
chodów o 100 milionow marek rocznie. Inne 
dz-enniki zaprzeczają, jakoby rząd zdecydował 
się odstąpić od zamiaru wvrowadzenia podatku 
spadkowego.

Z Sejmu pruskiego.
Berlin. Biuro Wollfa donosi W Sejmie pru

skim przy drągiem czytaniu projektu nstawy w 
sprawie s ł u ż b o w y c h  d o c h o d ó w  k s i ę ż y  
k a t o l i c k i c h ,  zwrócił się poseł S t y c h e 1 
przeciw niesprawiedliwemu traktowaniu ducho
wnych w polskich stronach kraiu, zaznaczając, 
że obmzającem jest twierdzenie, jakoby Dolscy 
duchowni nadużyyyali swego urzędu celem pod
minowania podstaw państwa Jeden z reprezen
tantów rządu oświadczył, że powody, które zmu
siły rząd do zastosowania do duchowieństwa na 
wschodzie wyjątkowych postanowieni, zostały 
poprzedrio szczegółowo zbadane. Mówca wyra
ża nadzieję, że te postanowienia wyjątkowe nie 
zostaną trwałemi.

Berlin. Sejm pruski przyjął w drugiem czy
taniu p r o je k t  ustawy w sprawie dochodów s łu 
żbowych K a to lic k ich  duchownych. — Pos. H o f- 
m a n n (soc, dem.), który podobnie, jak przy 
P y p iz e u m e i s p r a w ie , i  t e r a z  z powodu zamknię
cia lyskusyi nie przyszedł do głosu, n a z w a ł to 
postępowanie „tchórzostwem niesłychanem". — 
Prezydent przywołał go za to do porządku

Powrót Edwarda VII.
Londyn, Angielska pa--a królewska przybyła tu 

wczoraj neczornm

Zamach na przewodniczącego M n  
woiennego.

Ryga. Pet ag tel. donosi Przewodniczący 
prowizorcznego sądu wojennego K o s z a 1 e w 
został wczoraj w pooliżu katedry przez niezna
nego sprawcę s t r z a ł e m  r e w o l w e r o w y m  
z r a n i o n y  w głowę Sprawcę zamachu ujęto 
po dłuższym oporze, przyczem zraniono go cięż
ko w pierś.

Im iany w gabinecie rosyjskim.
Petersburg. W Dumie krążą upo-czywie po

głoski o dalszych zmianach w gabinecie mini
strów — Podobno ma u s t ą p i ć  m i n i s t e r  
w u j n y 1 s p r a w i e d l i w o ś c i .  To drugie sta
nowisko ma zająć sekretarz stanu Makarów.

Konstantynopol Dziennik „Turque“ donosi, 
że turecka eskadra morza śródziemnego ma w 
pizeciągn marca zwiedzić porty zagraniczne — 
Między innemi zawritać ufa ta eskadra do Trye- 
stu

OHniEffitzBitie I n  krokomsKieso.
W sali Rady pow. w Krakowie odbyło się 

wczoraj wieczorem posiedzenie komitetu dla 
odniemczenia dworca kolejowego wr Kranówie. 
Pizew-oilniczyl prezes komitetu raaca m. Turski, 
zagajając zebranie. Następuie sekretarz komi
tetu p. Tabaczyński przedstawił cyfrowo ilość 
urzędników i służby kolejowej ‘na dworca ko
lejowym według narodowości, zaznaczając jakc 
ważny fakt, zamianowanie naczelnikiem stacvi 
krakowskiej Polaka p. Wacława Pntocrka nad 
inspektoia kolejowego ze Stanisławowa. Z urzę
dników Niemców dziesięciu otrzymało dekret 
przeniesienia, czterech już z nich odjechało, 
sześciu pozostało jeszcze aż do wyszkolenia 
nowo przydzielonych urzędników Polaków. Po
laków urzędników do niedawna było 6, teraz 
jert iuż 16. Nie jest to jeszcze zbyt wiele, jeśli 
się zważy, że Czechów i Niemców jest 11, a 
izraelitów, poczuwających się do pólskości 12. 
Z podnrzędników 5 Niemców przeniesiono.

Pos. dr Fetelenz skreślił przebieg konferen- 
cyi i rokowań z dyrektorem kolei półuocnej 
Banhansem, który okazał duzo zrozumienia do 
postulatów polskich i do wielu z nich odnosił 
się życzliwie. Dyr. Banhans przyrzekł Kołu 
polskiemu, ze od Nowego Roku będzie się sta
rał uporządkować stosunki wśród urzędników 
od Krakowra po Dziedzice; w szczegóinosri 0 - 
biecal wobec zgody Koła polskiego, że będzie 
przenosił urzędników polskich z Moiaw, ( zech, 
śląska 1 krajów niemieckich do Galicyi Pod 
naciskiem Koła polskiego zgodził się także 
przyznać naczelnikowi dworca ki akowskiego 
rangę piątą 1 posadę tę obsadzić Polakiem — 
Tak się też obecnie stało. V* ogóle pos Pc-te 
lenz nznale dobre chęci dyr. Banhansa i m? 
nadzieję, że i w przyszłości będzie on się sta
rał pofulatora polakirr nie stawiać przeszkód,

P. Drewnowski wyraził niezadowolenie z te
go co dotąd uzyskano, twierdząc, że to za ma
ło. Komitet uie może wyłącznej uwagi zwracać 
na uzdrowienie stosunków na dworcu krakow
skim, ale akcyę tę równorzędn.e prowadzić musi 
na całej linii po Dziedzice, a nawet Cieszyn. 
Według informacyi mówcy, sprawa odniemcze- 
nia linii kolei nółnocnej w granicach Galicyi 
ma nieprzyjaciół metylko w sferach rządowych 
ale nawet nie wszyscy u nas uznają jej donio
słość. Mówcy np wiadomo, że prezydyum mia
sta i Izby handiowo-przemysłowej dotąd nie o- 
świadczyły gotowości współudziału w akcyi c 
wJączenie linii po Dziedzice do dyrekcji krak 
Podobno Niemcy zastrzegł' sobie, żeby icirstan 
posiadania się nie zmienił; jakże więc wobec 
tego mogą wyglądać ustępstwa władz central
nych? W ministerstwie kolejowem urzędników 
polskich prawie niema, albo są tacy, którzy nie 
mają zrozumienia dla postalatów polskich Koło 
Polskie musi z większą energią pilnować in o- 
resów narodowych 

R m. Turski tłomaczył stanów isko prezydyum 
miasta, wyjaśniając, że chodzi mu w pierwszym 
rzędzie o przyspieszenie budowy nowego dwor 
ca osobowego w Krakowie.

R. m. Dębicki ubolewał, że na miejsce prze
noszonych urzędników Niemców przydzielają na 
krakowski aworzec polskich urzędników, mło
dych, niewprawnych, na czem służba kolejowa 
może ucierpieć.

P. Tabaczyński zauważył, że spiawa przy
dzielenia uo dyrekcyi krakowskiej linii po Dzie
dzice jest o tyle skomplikowaną, iż musiałaby 
przejść przez parlament, kiory uehwalu wyku.- 
pno kolei północnej. Muwca ubolewa, że prasa 
polska za mało poświęca uwagi . miejsc- spra
wie spolszczenia kolei północnej w obrębie Ga
licyi. “  .

Rea. Maćkowski proponował, aby zwołać wiec 
obywatelski i w ten sposób poruszyć opinię pu
bliczną. Do wniosku tego przyłączyło się kilku 
mówców

Pos dr Sikorski przedstawił obszernie sto 
sunki polityczne w parlamencie i wewnętrzne 
stosunki w Role polskiem. Koło ma do zwal
czenia liczne trudności i przeciwności zewnętrz
ne, a także wewnątrz jest osłabione współza
wodnictwem poszczególnych grup politycznych, 
Koło me jest jednolite i dlatego jest stabe, o 
czem rząd wie bardzo dobrze Bezwzględna 
walka Koła z rządem nie przyniosłaby z pe
wnością nadzwyczajnych rezultatów, ale naj 
lepszą zasadą jest zyskiwać powoli i konsek
wentnie jedno ustępstwo rządu za drueiem. — 
Na włączenie linii pe Dziedzice przyjdzie czas, 
gdy przyjdzJe reorganizacja Jyrekcyj kolejo
wych Poseł potępia anlisemicką nutę, w którą 
uderzyło kilku poprzednich mówców stronnic
twa < hrześc.-społeczuego. To partyjne zahar- 
wianie sprawy może jej tylko zaszkodzić.

Pos. di Bnjak i dr Petelenz wyjaśniali także 
stosunki, panujące w Kole polskiem.

Przemawiało jeszcze kilku posłów, poczem 
uchwalono następującą rezolucję:

„Opinia publiczna powinna sie wypowiedzieć 
w tym kierunku, że interesem naszym jest dą 
ż y ć  do s p o l s z c z e n i a  l i n i i  k o l e i  pół -  
D o c n e j  w i b r ę b i e  G a l i c y i  i K s i ę s t w a  
C i e s % y ń s k i e g o, rozszerzając to spolszcze
nie także i do tych limj kolei państwowych w 
Galicyi, na których jeszcze niemczyzna swoje 
piętno wyciska Kumitet uchwala ze pożąda
nym jest w tej sprawie wiec publiczny i upra
sza prezydyum „Strazj polskiej* o zwołanie 
go, zobowiązując się z niem współdziałać".

Na tom posiedzenie zamknięto.
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Z rownrcystwn latrzanskiejo.
W czoraj po potaduia odbyto Bię doroczne walne 

łebranitt członKóvy Towarzystwa tatrzańskiego w 
Krakowie, w sali gabinetu geologicznego Prze
wodniczył proiee Towarzystwa br. Antoni Wodzi - 
ckl przy ndziale wiceprezesów prof dra Szajnochy 
I dra Michała Koya i sekretarza ara Nowickiego. 
Prezes, zagajając zebranie, podkreślił z zadowole
niem rozwój Towarzystwa i streścił wyniki dzia
łalności całorocznej wydziału, oraz wspomniał o 
wnarłych członkach, dłuższy ustęp poświęcając by
łem n prezesowi Towarzystwa hr. Andrzejowi Po- 
Mckiemn i i. p. Karłowiczowi.

Ponieważ jnż poprzednio rozesłano członkom To
warzystwa drnfcrwane sprawozdanie r działalności 
wydziału, sekretarz dr Nowicki uwolniony został 
i  odczytywania tego sprawozdania.

Sprawozdanie podnosi- takt ukończenia bndowy i 
otwarcia swego schroniska nad Morskiem Okiem. 
Aczkolwiek co do rozmiarów i urządzenia a i pod 
każdym innym względem przewyższa ono dawne 
■cnronisko, w r. 1898 zniszczone pożarem, to je 
dna : nie odpowiada jeszcze w znpełności dzisiej
szym potrzebom i roz wujowi turystyki. Nu wy bu
dynek schroniska, mimo ie  kosztował 80.146 K, 
ma zaledwie 14 gościnnych pokoi z 24 łóżkami. —

Wydział Towarzystwa nie spnści też z oka spra
wy rozszerzania tego schroniska, nie zapominając 
wszakże, że i Czarny 3tuw pod Kościelcem wyu.-,- 
ga koniecznie jakiegoś nowoczesnego chociażby 
mniejszego schroniska, któreby było zarówno celem 
dla wszystkich tak liczn , ch parododzinnych space
rów z Zakopanego, jak i punkt, m oparcia dla dal 
szych " jc ie ciu k  w pasmo Świnnicy. Urządzenie i 
umeblowanie schroniska pociągnęło za sobą koszta 
4200 EL Nowe schronisko zostało połączono z Za
kopanem telefonem, i ma własną mównicę. Dzier
żawę restajracj i oddano na przeciąg 3 lat pp. Re
ginie i Elżbiecie Górskim.

Biuro Towarzystwa przeniesione zostało do ob
szernego lokalu przy ul. Kolejowej 1. 4  w Krako
wie, ma; cego własny telefon, co nietylko członkom 
Tow  sle i innym turystom nmożliwi purozuntiewa- 
me telefoniczne z Zakopanem i Krakowem. W  no
wym lukaln uporządkowano bibliotekę, archiwom 
oraz zbiór map 1 fotograhl Towarzystwa i oddauo 
do użytku członków. Wydział Tow. utrzymywał 
jnrzyjazne nosniiki z pokrewnemi Towarzystwami 
w krają: ze Związkiem turystycznym, z Tow. kra 
joznawstw. w Warszawie, oraz z podoonemi sło- 
wiansaiemi stowarzyszeniami: w Pradze, Lnblanie, 
Zagrzebia i Sofii i z alpejskimi klnbami w Cieszy
nie, Bernie, Wiedniu, Budapeszcie, Kolourarze, Try
dencie, Udine, Monasninm, Eisouach, Rzymie i Pa
ryżu

Na cele naukowe mało tylko mogło Towarzystwo 
W roku zeszłym poświęcić pracy i pieniędzy. —  
Obserwacye meteorologiczne, prowadzone kosztem 
Towarzystwa, odbywały się wszakże w dalszym 
ciąg i, a świeżo uchwalił wydział założenie głównej 
s ta c ji meteorologicznej w schroniska uad Morskiem 
0« iem. która to stacya będzie miała dla Lanki i 
dla turystów doniosłe znaczenie. Również ma To- 
.rarzystwo zamiar nrządzić od początku sezonu le
tniego stałe ogłaszanie w Krakowie telefonicznych 
wiadomości z Zakopanego i z Morskiego Oka o 
stanie pogody, czem odda niewątpliwie wszystkim 
wybierającym się z Krakowa na wycieczki w Ta
try liem tła usługę. W ydział nie ^paszcza z oka 
wydania drugiej części mapy Tatr w skali 1 :251)00 . 
której pierwsza południowo-wschodnia połowa, w y 
dana prżed paru laty, tak zasłużone snaUzta n- 
zm nie. Gdy tylko środki finansowe Towarzystwa 
na to pozwolą, sprawa ta w pierwszej linii stanie 
na"porządku d z ie^ y m .

Konieczną jest również zmiana niektórych nstę 
pów statutu Towarzystwa. Iustytucya delegatów 
Towarzystwa przyniosła duże korzyści dla Stówa 
rzy6zenia, jednając ma członków i pobudzając ruch 
turystyczny.

Oddziały Towarzystwa rozwijają się bardzo po

myślnie. Najmłodszy oddział Beskid ma byt ngrun* 
towany. Oddział babiogórski strzeże pilnie *ego no
wego i wysuniętego posterunka wobec współzawo
dnictwa zresztą pokrewnego w celach „Beskiden 
Verein’a “ . Oddział pieniński krząta się żywo około 
utrzymania równowagi finansowej. Oddział czaran- 
herski myśli o roąaz u zenin dawnego schroniska w 
Worochcie. Sekcya turystyczna zdobywa coraz no
we szlaki i szczyty tatrzańskie i wydawnictwem 
„Taternika-  rozszerza i poznanie Tatr i zamiło
wanie do. taternictwa, nie znającego dzisiaj jnż 
ani szczytów l i c  do osiągnięcia, ani trudności pór 
roku. Oddział narc.aizy w Zakopanem liczy :oraz 
więcej członków i miłośników narciarstwa, korzy
stających % kursów zimowych tam urządzanych.

Stan czynny majątku Towarzystwa powiększył 
się w r 1908 przedewszystkicm o wartość bud/n 
ku nowego schroniska nad Morbkiem Okiem i spra
wionego urządzenia meblowego. Dochody Towarzy
stwa wynosiły w r. 1908 kwotę 20.545 K, wy
datki 17 405 K, pozostałość kasowa przenosi więc 
3000 K. Fundusze Towarzystwa są także pokaźne, 
a największy z nich, fundusz zelazny, wynosi 3100 
K. Preliminarz budżetu na r. 1909 wynosi 22.635 
K, kończąc się pozostałością kasową w kwocie 310 
koron.

Członków liczyło Towarzystwo; honorowych 19, 
założycieli 16, dożywotnich 13, czynnych 1518, 
w oddziale czarnohorskim jest członków 211. w bes
kidzkim 118, w pienińskim 71, w babiogórskim 
50. razem 2016 członków Sekcya turystyczna li
czyła 111 członków, oddział narciarski 42.

Bardzo energiczną działalność rozwijała komisja 
dla robót w Tatrach pod przewodnictwem dra W. 
Kulczyńskiego. W  zakiesie urządzeń mających ds 
celu uprzystępnienie Tatr, czynności Towarzystwa 
skierowane były, jak w roku 1907, głównie do 
konserwowania i ulepszenia istniejących już dróg 
i senronisk. Przybyły jednak w r. 1908 dwie no
we drogi, wyznaczone przez członka wydziału, p. 
ii. Zaruskiego, mianowicie droga na Niżnie Rysy, 
tworząca odgałęzienie drogi na Rysy od Czarnego 
Stawu i droga na Czarny szczyt Mięguszowiecki, 
wychodząca po północnej stronie iego szczytu z daw
nego szlaku od Morskiego Oka do Hińczowych Sta
wów i dn tegoż szlaku wchodząca na P rzełęczy 
pod Chłopkiem. Prócz tego przeprowadzono szereg 
rooót w schroniskach i altanach Tow. 1 naprawio
no kilkanaście dróg i mostów.

Z kolei skarbnik p. Teufil Janikowski przedsta 
wił stan majatkojyy Tow i zamknięcie rocznych 
rachunków Na wniosek p. W ł. Fischera postawio
ny w Imienin komisji kontrolującej, uchwalono w y
działowi absolatory urn kasowe i przyjęto do wiado
mości zamknięcie rachunków bndowy schroniska 
przy Mińskiem Oko. Wreszcie przyjęto preliminarz 
budżetowy na r. 1909. —  PreFminnrz przeznacza 
na roboty w Tatrach 3000 K, na wydawnictwa 
2600 K, na roboty przygotowawcze do budowy 
schroniska przy Czarnym Stawie 1000 K, na u- 
trzymanie biura i czytelni w Zakopanem 1200 K, 
zaś w Krakowa 3100 K, na cele naukowe 890 
koron, etc.

W dyskusji p. Gabryel Żeleński uzasadniał po
trzebę zbudowania kilka łódek na przejażdżki po 
Morskim Okn, a p. J. Fischer potrzebę wybn lowa- 
nta drogi jezdnej do Czarnego Stawu Gąsienicowe
go oraz wybudowania przy Morskim Oka szopy dla 
automobilów.

Następnie wiceprezes prof, Sżajnoctia przedsta
wił imieniem wydziału wniosek o zamianowanie 
pruf Walentego Gadowskiego z Tarnowa człon
kiem honorowym, za położone z stogi koło zbudo
wania pięknej i d'a turystyki ważne znaczenie 
mającej, , Orlej perci". Wniosek jednomyślnie przy- 
ięto.

Przystąpiono do wyborów uzupełniających wy
działu. Pier wszym w ceprezesem wybrano ponownie 
nrof. dra Szajnoche, do wydziału weszli pp.: radca 
oud .wniciwa Czerwiński Ja Hopcas Józef, prof 
Król Ignacy, aroh. St. Krzyżanowski, dr Stanisław 
Ponikło i dr Smoleński Jerzy. Do komisyi kontro--

N O W A  R E F O R M A

lującej wybrano ponownie pp : Jana Armółowicza, 
Władysława Fischera i prof. Piotra Prysaka.

W  dyskusji dr M. Danielak uzasadniał, że Tow. 
tatrzańskie musi się starać o wydatniejsze subwen
c je , o r a ^ n  usunięcie nieporządków kolejowych, 
szczególn *  na linii Zakopane- -Kraków. Przema
wiali jeszcze pp.: Hopcas, Kordys, dr Punikło, So
snowski, a wyjaśnień udziela! prezes hr. Wodzicki i 
wiceprezes prof. Szajnocha, wspominając, że Tow. 
ma zamiar zaprowadzić połączenie automobilowe 
z dworca kolei w Zakopanem od pociągów pośpie
sznych wprost do Morskiego Oka Poruszono jeszcze 
sprawę mającej nastąpić zmiany statutu, poczem 
przewodniczący zanbnął obrady.

Kronika.
Kraków, 14 lutego.

f  Zygmunt Przybylski. Z Warszawy otrzymu
jemy telegraficzną wiadomość, że wczoraj rano 
zmarł tam nagie znany komeayopisarz Zygmunt 
Przybylski.

Za poległych pod Miechowem w r. 1863, od
będzie się nabożeństwo żałobne we wtorek 18 b. m.
0 godzinie 9 rano w kaplicy Przytuliska wetera
nów uczestników powstania z r. 1863/4  (ui. Bi 
skupia 16).

Z akademii umiejętności. Z Wiednia telcfo- 
nują „W iener Ztg“ ogłasza: Cesarz zatwierdził po
nowny wybór Lr. Stanisława Tarnowskiego prezy
dentem akademii umiejętności w Krakowie.

Z teatru miejskiego. „Betlnem polskie11 nkaże 
się dziś o godz. 3 po połndniu po raz ostatni w 
aezonie bieżącym. W  poniedziałek wraca po dwóch 
miesiącach na afisz satyra Gustawa Wrod’a: 
„ 2 x 2  =  5 “ (po raz dziesiąty). Rozpoczętu próby 
z krotocbwilj „Tristana Bernard’a p. t. „Bliźnięta 
z Brighton".

Na cele oświatowe. Z inicjatywy komitetu pań 
odbędzie się z początkiem marca w teatrze miej
skim przedstawienie ze współudziałem p. Tarasie
wicza z Warszawy. Czysty dochód z przedstawie
nia przeznaczony jest na Towarzystwo Oświaty in
dowej.

Komitet koncertów ludowych zauia lamia, że 
w mająuj ir się dziś odbyó koncercie Haydnowskim, 
orkiestra luO p. p. zamówiona i zgodzona jeszcze 
w grudniu, udziału nie weżmia skutkiem odmowy 
p. kapelmistrza Sitlera, przysłanej niespouzia..ie na 
trzy dni przed koncertem. Komitet dokłada usiło
wań, ażtby zapełnić lukę w programie, spowodowa
ną brakiem orkiestry.

Tow. kolonij wakacyjnych odbędzie walne zgro
madzenie członków dziś o g. 11 przed południem 
w gimn. św. Jacka, a w razie braku kompletu d. 
21 b. m. o godz. 11 w tem samem miejsca, bez 
względu na ilość obecnych, Porządek dzienny obej- 
muie: odczytanie prutokółu z ostatniego walnego 
zgromadzenia, sprawozdanie Wydziału z czynności 
za rok 1908, sprawozdanie kasowe za rok 1908, 
wnioski komisji kontrolującej, wybór 20 członków 
Wydziału, wnioski Wydziału w sprawie mianowa
nia członków honorowych Tow. wreszcie wnioski 
członków Tow, Obradom przewodniczyć będzie pre
zes Towarzystwa prof. dr Kazimierz Morawski.

Bal Ogólno-akademicki, urządzony Wczoraj w 
salach Starego Teatru, powiódł się dobrze. Zabawa 
rozpoczęła się polonezem, w którym w pierwszą 
parę szedł rektor Fierich z prezyJentową p Leo- 
wą, dalej delegat Feuorowicz z generałową Steins- 
bergową. komendant korpusu Steinsberg z hr. Wo- 
dzick.ą, prezydent dr Leo z p. Kostanecką, rektor 
Krzymnskl z p. Mayznerową, marszałek polny-poru- 
cznik Brnżek z p. Chylińską, prof. Bieńkowski z 
p. Wicherkiewiczową, wiceprezydent dr Szaraki z p. 
Krzyżanowską, prof. Wicherkiewiez z p. Bieńkow
ską, pruf. Wróblewski z p. Reiss wą. prof Łazar
ski z p Hoesikową, dyr. Paszkowski z p. Tursbą
1 t  d. Do wirowych tańców stawało do 100 pjr. 
Tańce prowadził p. Konopka. Panie otrzymały pię 
kne karneciki.

PiknlK rolników Odbędzie się dziś w salach 
starego teatru. Powodzenie pikniku jest zapewnio- 
ue, gdyż w kołach towarzyskich z wielkiem zain 
teresowanicm od kilku dni rozprawiano o tej sym
patycznej zanawie, udział też Joborowego towarzy
stwa bęJzie dziś niewątpliwie liczny. Wczoraj po 
południu w oknach firmy Rayal wystawił komitet 
pikniku stylowego kotyliona z godłami rolniczemi, 
przygotowanego ua piknik; wystawa ta skupiała 
tłumy publiczności. Wydawanie biletów odbywać 
się będzie dziś w kasie starego teatru od 9 — 1 
a po południa od g. 3. Początek pikniku o g. 9 
wieczór.

W Tow. technicznem odbędzie się we wtorek 
16 b. m. zabawa taneczna dla członków Tow. i ich 
rodzin. Wyjaśnień w sprawie zabawy zasięgnąć 
można codziennie od godz. 6 do */,8  wieczorem w 
loaalu Towarzystwa.

Burcew i Bakaj w Krakowie. Wczoraj przed 
południem przybył do Krakowa Bakaj i stanął w ho
telu Europejskim. Przyjechał również Burcew, wy-* 
nająwszy pokój w tym samym hotelu. Wczoraj wie
czorem miał Bakaj przenieść się do hotelu Sa- 
tkiogo.

Bilety powrotne Kraków—Zakopane. Dyrek
c ja  kolei państwowych ostrzega publiczność przed 
nabywaniem biletów powrotnych od osób prywat
nych do tego nie uprawnionych, używaniem ich do 
jazdy, gdyż czynność ta, jako sprzeczna z przepi
sami regulaminu ruchu kolejowego, postanawiające- 
mi, że bilet kolejowy ważnym jest tylko dla tej 
osoby, która na jego podstawie jazdę rozpoczęła, 
naraża przekraczających powyższe przepisy na śledz
two karno-sądowe o przekroczenie oszustwa z §  461 
u. k.

Z sali sądowej. Przed ąd< m przysięgłych od
była się rozprawa karna przeciw Rozalii Ms.jew- 
skiej, właścicielce realności, oskarżonej o zbrodnię 
Kradzieży, Której oskarżona dopnściła się w ten 
sposób, że w październiku z. r. podjęła w Kasie 
oszczędności w Podgórzu 1100 K, złożone na ksią
żeczkę przez swą służącą łdaryę Leśniakównę. — 
W  czasie rozprawy oskarżona przyznała się do wi
ny, tłómacząc swój postępek tem, że mąż jej utrzy
mywał miłodny stosunek z Leśniakówną i ie  pie
niądze, jakie Leśmazowna składała w Kasie, po
chodziły przeważnie z funduszów oskarżonej. Fo 
zeznaniach świadków oraz po przemowie prokura
tora i obrońcy, sędziowio przysięgli na postawione 
pytanie w kierunku zbrodni kradzieży, odpowiedzieli 
9 głosów tak a 3 nie. Na postawie tego werdy- 
ktn trybunał, przyjmując szereg okoliczności łago
dzących, wydał wyrok, skażający Majewską na 3 
miesiące więzienia, obostrzouegu postem co ty
dzień. Obkarżona wyrok przyjęła

Darowanie kar. Z Wiednia telefonują: Cesarz 
darował resztę kary kilku więźniom, między tymi 
jednemu w zakładzie karnym męskim w Stanisła
wowie.

Aresztowania w Łodzi. Pisma warszawskie do
noszą: Poprzedniej nocy polieya w Łcdzi dokonała 
licznych rewizyj w wiem punktach miasta. Aresz
towano 10 9 Osób różnych sfer, majstrów, robotni
ków I t. d. Prócz te^o aresztowano ncznia szkoły 
handlowej, PestLowskiego, syna intendenta Pogoto
wia.

Reformy w szkołach kadeckich. Z w iedm a
telefonują Nowy projekt klasyfikacyjny dla szkół 
kadeckicb zostanie ogłoszony w piz szłvm tygo
dnia. Koniec rokn w szkołach kadeckicb ma nastą 
pić z dniem 1 marca Wyższe kursa tych szkół 
mogą być klasyfikowuue jeszcze według obecnego 
systemu.

Przejechani przez pociąg. Pet. Ag. tel. dono
si: Wczoraj rano na linii kolei Petersburg— Gat- 
czyn w pobliża stacyi Gatczyn, pociąg pizejechał 
grupę robotników, zajętych naprawą torn, prv.yezem 
5 robotników zginęło a kilku odniosło ciężkie 
rany.

7atonięcie okrętu. Z Wellingtona w Nowej Ze- 
landyi telegrafują: Parowiec „Peugien" zatonął,
przyczem 67 osób straciło życie.

Niedziela, 14 Lutego 1909.

Mianowania. Wydział krajowy zamianował u- 
kończonego pr. wnika Wład. Kucharskiego prakty
kantem konceptowym Wydziału Krajowego.

„W iener Ztg“ ogłasza zamianowanie tyt.. radcy 
sekc. w min. skarbu dra Eug. Łopuszańskiego c. k. 
komisarzem giełdowym na giełdzie w Wiednia.

Kierownik min. skarbu zamianował starsz. kon 
trolorów Wład. Mizerskiego i Jana Nechaja głów
nymi kasyerami w statusie zarządu ga,ic. saun.

Kierownik min. oświaty zamianował prowiz nau
czyciela w polsk. gimnazjum w Cieszynie W ojcie
cha Zycha rzecz, nauczycielem tamże.

Zmarli: \
W  Tarnopolu zmarł kniaź Antoni G i e d r o y ć ,  

urodzony na Litwie w roku 1841, kapitan wojsk 
polskich w powstaniu stvczniowem, em. profesor 
wyższej szkoły realnej, długoletni prezes tarnopol
skiej „Gwiazdy" i b. wiceprezes Sokoła.

W  Wiednm zmarła Anna F a b r i z i i, żona rad
cy dwora i naczelnika c. k. Biura korespondencyj
nego, w 44 roku życie,

Odpowiedzialny redaktorki wydawca- 
M i c h a ł  i ( o n o p i ń s t c i .

B u c h  p r z e je z d n y c h .
Kraków, 13 lutego.

HOTEL HftAKOwSKl hr Michał Kossakowski z Kowna, 
hr. Eugenia Raczyńska z Torunia, tuż. Jean Duąuenoy 
g Ro bali (Fraacya), dr Jack de Saint Cneron z Talu 
sy (Francja), d- ] 'zef Schefer z W, dnia, ba, rotm. y 
Engelhardt z ” n“ daia, bar. Adam Taube z Warszawy, 
ar Honoriusz rsouąud.ard i Iłeyers (Fian.-ya). ini Ab- 
don Burba z Litwy, Harry Whitfield z Jersey (Anglia), 
dr Rudolf Witcholi z Hohen H,nef (prow. nadioosl ), 
Wincenty Prnsiiajtii. i  żoną s Szawel (Źmujdż), sędzia 
Władysław Parylewicz & żoną z Nuv ego Targu, rejent. 
Henryka Długosze rska z Pocbatyna, Michtł Sienie, soi 
z Wąrowa (Król Pol.), A m lia  Meiseia z Wieliczki, i re
jent Emanuel Winter z W ieliczki, Samuel R .lberger 
zu Lwowa, Edward Pawłowski ze Lwowa, nadinż. Otto 
Sanfez s Wiednia.

HOTEL SA3FL M. Eckert z Hamburg?. O. Lisowski z 
Kalwaryi, J. I »  ińs.i z Przyborowa. S. Liii nt.hal ze 
'iWCAo. A . tSerezowsk. z Źydrczowa, J Thomas z Ro- 
pianś , F. Herget z Warszawy, H. Passadyn z Dąbrów
ki. M. Kotowski z Sosnowca, S t Szumowski z Lnblin-

Przy skłonnościach do

zapalenia ślepe] bisznl
używać jako niezawodnego, łagodnie działające
go środka rozwalniającego rano naczczo */» kie
liszka do wina naturalnej wody gorzkiej

Franciszka Józefa,
która nie narusza ani żołądka, ani jelit i skut
kuje wybornie nawet przy codziennem uży
waniu. 1191 1 6
A A A A A A A A A A A A A A A A A
▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼

KAM lir 1.
. klldua paczka surowe: K 1 0 .8 0
5  „ „ palone] K 13 .50

poleca I wysyła do każdej stacyi

dom wysyłkowy

Jfizefa li!cosKr,2jfl
KtaKDOJ, sury teatr.

P
n

p ^ z y  u l i c y  Zw ierzynieckiej 1. 4 , t u ż  p r z y  p la n t a c h

Stanisława Tomaszewskiego, magistra farmacyi, poleca Szanownej Publiczności wszelkie towary apteczne, wielk: wybór 
peifum krajowych i francusKich, mydeł leczniczych i kosmetycznych krajowych, środków do użytku gospodarczego, benzynę do czyszczenia, 
glicerynę, waselinę we wszelkich gatunkach, wody mineralne i sole do kąpieli, proszek dla bydła, koni i nierogacizny bo 
uczenia, znany płyn rcs/ytecyjny Knizdy i is.arasl owicza dia koni, środki do pielęgnowania twarzy, bandaże, 

opatrunki, wyroby gnmo.vo, środki desynfekcyjne, lakiery do podłóg, boraks, wszelicie zioła, herbatę rosyjską, szczoteczki do 
zębów i włosów, opaski na wąsy, proszek do tępienia owadów, pły*. przeciwko odmreżeriu i czerwo
ności rąk, esencyę łopianową i znakomitą pomadę na torosl włosów, w cenie K 1*60 za słoik płyn 
do czernienia u losów , gąbki do mycia, atramenty, płyn na brodawki w cenie 60 ta. Przystanek kolei elektrycznej

Złkł-uł artystyczno-k&mieniarBki 
i budowlany

J M  Kuleszy
naprzeciw cmentarza w Krako
wie, poBiada wielki wybór goto- 
wjsh pomników zpiaakowca,grł 
nita i marmuru. Podejmuje się 
“ ykonania grobowcOw w mioitca 
1 aa f-ro—mcyi. Telefon 709 

J 34 0

nie mający konkarencyi.
Główny skład: Ludwik Lazar, Kraków, 

św. Anny 3. i >o 6 o

utworów dramatycznych jedno i więcej 
•tktowych dla teatrów amatorskich, wy
syła za dam o K sięg a rn ia  P o lsk a  
w e  L w o w ie . 118 3 6-4

31 lasy hrećytoaż ziemsKle!
Ciągnienie 15 lutego 1909.

Głowna wygrana 9 0 .0 0 0  koron
I osy oryginalne po dziennym kur

sie lub na .
3 4  raty miesięcz. po K  10.

Już przesłanie pierws-ej raty 
zapewnia natychmiastowo wyłączno 
prawo gry na oryginalne lusy przez 
władzę Kontrolowane i do pobierania 
odsetek. „ Hó3 5 5

P R O J 1 E 8 Y  tylko po K  3 * 7 5 . 
Zamów’en<a przekazem 

Sandor wymiany 
OTTO SPITZ, Wi«deu,

L, Schottearlng tylko g  f i
^ W  Ecka Gonzagagasse Ł ™

Tylko E8 r.3ś!s!
Pączki sztuka 10 hal. Chrust (fawoiki) 
*/. kg. K  2-—, Ja n  M ichalik, K ra 
ków, FIory&ńskR 45, Cukieraia
LW OW Ska. 93 ‘24 o

100.000 E
w całości lnb części ma >io dyspozycji dla wsze
lakiego rodzaju interesów hipotecznych adw. 
Dr Brumiiier, Kraków, Poselskr 18. 283 11 *20

Stylowe EEPEiąfsesSa
i dekoraeye wewnętrzne projektowane przez architektów i artystów ma
larzy . Urządzenia pokoi, will, lokali itp. od najskromniejszych do naj-

wykw.ntniejszych.

S p 0 F l I a §  "  K r a k ó w

NaiwiekszT w kraju flima

3. PAWL6WSSS
Kraków, Bynek 18,t poleca swe znakomi t e ,  

przez hafciarnie i praco
wnie krawieckie wypróbo
wane maszyny do szycia 
i do baftu, którym żadne 
inne dorównać nie mogą. 
Niezrównane w szyciu . 

medościgm ne w hafcie. —  Żądajcie 
cenników. 5 7 o

poleca Jwe największy wypoży
czalnię książek na.ikowych i be

letrystycznych

A. Gumplowicz - Kraków

Entóa 5.
Na prowincję warunki nader ko
rzystne. — Katalogi na żądanie

ll)o I i  10

Kanalê w skiego 7. 1291 1 4

nizoaczon) 
•rlwyźszesi !3u;o itZ a k ł a d  p s o r t e b a w y

j a h a  m i  o j  K < a o
przy oL iw. laraasza I. ł, tui jrrj lian Szoegańsk i. Fm* elita kopsiniia L i — luna Ib 33L

Z > u -i podejmuje się mzijuzeii pogrzebowych, oras eprowauŁaiu* awłoS ze wszyJttioa
sjrajów earupejskioa. II 40 )

M ,  M m ,  ^esgla
z kompletnemi zastawami cukrowerai jak: Lodj, Bomoy, Kremy, Blamange, 
Galarety, Torty ozdobno i zwyczajne, Ciastka, Cukry, Czekoladki, Owoce kar- 
melowane itp., Chłodniki wszelkiego rodzaju, Poacz \ poleca Jan Mlchalilf, 
Culiieruka Lwowsfia, Floryańska 45.

Odznaczona za swoje wyroby nt jwyższemi nagrodami na wystawach 
światowych 01 26 o

P® ssrozy v wózki
w nracowni powozów

t f a n a  S z y m s M i e g o  *
Kraków, Grzegórzki 31, vis-i-vis kliniki.
Przyjmuje także zamówienia na nowe 
powozy, wózki i sanki, oraz gruntowne 
odnowienia i reperacye tj-chza po ce

nach niskich. 360 15 o

i >oP3| Kawalerek?
cmeblowany od 1 marca do wynajęcia. Jagiel
lońska 1. U , I piętro. 1225 3 3

f t a f £ la $
książek polskich z dziedziny ||OSpO 
darstwa wiejskiego, wysyła zi 
darmo Księgarnia Polska we Twe

wie. IzO 3 62

SALON „AFS«
u l. śiv. Jana 1, I p . ,  

otwarły codzif riie, nie wyłączając świ^t i nie- 
edziel. o d  g. 10 — 1 i Od 2 —4 pop . Wzbo
gacany ciągle nowemi dziełami sztuki najzna
komitszych art, stów. 66 8 10

p fw jsrtm p i k ^ w y
r  polce- rręfidowłi

i.— »■■■ i hurtownio
wyborowo goninbl

Samy palonej
I . . i i 1 t - 1 rajnonszym 

i J  W  j  i najlepszym *po« 
\ i  / /  sobemza pomocą

po cenach 
najniższych.

t ; r .s K o w  
0ru ja t

ML ]«VVORMlCKL
25 18 u

P o s z u k u j ę
Buchaltera i korespondenta w ję
zyku polskim i niemieckim dla fabryki.

Zgłoszenia r 0(1 „F ak ryk a  p .“  poste 
restante Wadowice. Ji7i 2 2

rl
poszukuje lekcyi. 
Warunki przystę

pne. — Zgłoszenia pod Z. Z. w Admi 
nistracya „Nowej Reformy". 62 16 o

Parcela budowlana
wraz z ogrodem w bardzo Jadnem po
łożeniu, w Krakowie, do spizedania. 

Zgłoszenia listowne przyjmuje Adm>-

Założory w r. 1872

M a i  a i ł js ly r a -h n ilk i i i i i t i

mi mm
Kraków, ul. Rakowicka l  tel. 4̂ 82,
podijmujo się wykonania grooowcOw 
i pomników, tak w miejs.u jak na 
prowmcyi oraz puleca wielki wybór 
pomników gotowych z piaskowca, mar
mur o i granitu. 81 25 300

Cukry deserowe. Owoce kandyzowane, 
własny wyrób. Jan Kichulih, fabryka 
Czeko!ady, I3.ra.kbw, Flotyańska 
45. Teieton 466. tó 8 o

K  6 S 0 . G 0 0
tytułem głównych wygranych w 
f  9 ciągnieniach f  4  
■ “  na rok
Nrjbliisze 2 ciągnieniu już dola

15 ta te g o  i 1 m i r c a  1 9 3 9
ńnstr. kredyt, 'o .  zicr-shl

kupon gry, ornisyi z r. 1880. 
Wioski los czerwonego krzyża 
I c  bazylika
Los Joi.siv „Dobrego serca".
Wszystkie 4 losy razem gotówką okoto 

136 K lub na
39 rat miesięcznych po 4 K.

Natychmiastowe, wyłączne prawn gry 
jnż po złożeniu pierwszej raty na prawne 
potwierdzenie kupna. — Zainówiei a prze
kazem pocztowym: 1030 8 9

Wiedeński dom wymiany 
Robert Reitler, W iedeń IV.

Haupti-tiasse 20b, (tylko „Plananerhof").

% drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. R zą d ca  Drukami la . K  Górski


